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Tam Szum Prutu, Czeremoszu… 
i wiele innych, wszystkim nam znanych 
piosenek, wyśpiewano w sobotę 25 lipca z 
okazji Jurajskiego Śpiewania na naszym ro-
dzimym zamku. Zespołom nie przeszkodziła 
straszna pogoda. Ani deszcz, ani burza ani 
nawet silny wiatr, który niszczył namioty ze-

społów, nie był w stanie zniechęcić drużyn. 
Mimo tak niekorzystnej pogody wszystkim 
dopisywał dobry humor. Burzę pomógł 
przetrwać wspólny śpiew, który rozpędził 
ciemne chmury i wszystko się zaczęło…
W Jurajskim Śpiewaniu wzięli udział: KGW 
„Jagodzianki” z Jaroszowca, KGW z Pod-

zamcza, Zespół „Echo” z Ogrodzieńca, Chór 
„Seniora” z Ogrodzieńca, Kapela „Zawier-
cie”, Kapela Ludowa przy MGOK w Ogro-
dzieńcu, Zespół „Ryczowianki” z Ryczowa 
oraz Zespół Regionalny „Kromołowianie”. 
Każdy z zespołów przygotował unikatowy 
zestaw piosenek. Niektórym grupom przy-
grywali trzej dostojni panowie, którym nale-
żą się wyrazy uznania, gdyż tworzą niezwy-
kły zespół. Do kapeli należą: Pan Aleksander 
Styczyński – skrzypce, Pan Krzysztof Kwo-
czała – harmonia oraz grający na tamburynie 
dziesięcioletni Kamil. Warto dodać, że Trzej 
Panowie mają razem 155 lat.
Podczas imprezy odbył się również konkurs 
kulinarny  Jurajskie Specjały, w którym 
udział wzięli: KGW „Jagodzianki” z Jaro-
szowca, KGW z Podzamcza, Chór „Senio-
ra” z Ogrodzieńca, Zespół Folklorystyczny 
„Wrzos” z Kolonii Ryczów, Zespół „Ry-
czowianki” z Ryczowa, Grupa Zawierciań-
ska, KGW „Podlipianki” z Podlipia, Zespół 
„Nasz Gródków”-GOK Psary, a także KGW 
z Karlina. Zespoły długo przygotowywały 
się do konkursu. Stoły każdej z grup były 
przepięknie przyozdobione, tutaj na szcze-
gólne wyróżnienie zasługuje nasz Chór 
„Seniora”, który wszystkim zaimponował 
stołem udekorowanym żywymi kwiatami. 
Warto podkreślić, że nasze Panie przygoto-
wały bogactwo wyśmienitych potraw, m.in. 
zacierkę, zalewajkę, placki tarte, pajdy chle-
ba ze smalcem i ogórkiem, racuszki z jabłka-
mi, lecz największym powodzeniem cieszy-
ły się fantazyjne pączusie. 
Wszystkim zespołom dziękujemy za trud 
włożony w przygotowywanie się do konkur-
su. Potrawy były wyśmienite, co utrudniło 
jury dokonanie wyboru. Jednakże po burz-
liwych obradach udało się wytypować zwy-
cięzców: 
I miejsce tytuł Złotego Fartuszka- KGW „Ja-
godzianki” z Jaroszowca (za zupę ze świe-
żych ogórków) 
II miejsce  tytuł Srebrnego Fartuszka- Zespół 
Folklorystyczny „Wrzos” z Ryczowa Kolonii 
(za prażuchę i polewkę z ziemnakami) 
III miejsce  tytuł Brązowego Fartuszka - 
„Chór Seniora” w Ogrodzieńcu (za zacierkę) 
wyróżnienie otrzymało KGW „Podlipianki” 
z Podlipia (za gryfo-flaczki).
Nagroda publiczności za najsmaczniejsze 
stoisko powędrowała do KGW z Podzam-
cza.

Katarzyna Błażkiewicz

Jurajskie Specjały

Turniej Rycerski 
Przez dwa dni na Zamku Ogrodzie-
nieckim w Podzamczu trwały zmaga-
nia wojów i rycerzy bractw i drużyn 
rycerskich przybyłych z całego kraju. W 
pierwszy sierpniowy weekend odbył 
się XII Ogólnopolski Turniej Rycerski 
o Miecz Kasztelana Zamku Ogrodzie-
nieckiego. 

Podczas turnieju  bractwa walczyły o tytuł najlep-
szej drużyny i nagrodę, jaką jest Miecz Kasztelana 
Zamku Ogrodzienieckiego. Licznie zgromadzona 
publiczność podziwiała zmagania uczestników w 
turniejach łuczniczym i kuszniczym. Były walki 
na ostre, bieg damy i rycerza, zapasy, oraz pokaz 
tańców historycznych i bohurt, czyli konkurs walk 
bojowych w drużynach pięcioosobowych. W bo-
hurcie wygrywa ta drużyna, w której zostaje choć 
jeden „żywy” rycerz. Wieczorem w sobotę odbyła 
się wielka bitwa o zamek. Dodatkową atrakcją były 
pokazy sokolnicze.
W tym roku przyjechało około 350 rycerzy. Jest 
więcej konkurencji. Ludzie lubią oglądać turniej na 
zamku, gdyż to miejsce ma niepowtarzalną atmos-
ferę i nazywane jest drugim Grunwaldem – mówi 
Andrzej Mroziński, organizator imprezy.
Turniej Rycerski organizowany na Zamku Ogro-
dzienieckim w Podzamczu z roku na rok nabiera 
większego rozmachu i cieszy się rosnącym zainte-
resowaniem zarówno wśród bractw i drużyn rycer-
skich, jak również publiczności.
Jesteśmy grupą rycerską, która kultywuje tradycje 
rycerskie z okresu grunwaldzkiego. Odtwarzamy 
taniec, tradycyjną muzykę, błaznowanie oraz walkę 
opierając się na zachowanych źródłach historycz-
nych. Stroje wykonujemy na podstawie ikonografii 
z okresu Bitwy pod Grunwaldem. Na turnieju w 
Ogrodzieńcu jesteśmy po raz drugi – mówi Dą-
brówka z Niepołomickiego Bractwa Rycerskiego i 
Świty Świętego Wita. 
Dwa dni obcowania z historią i tradycją dawną a 
także dobrą zabawą w rycerskim klimacie, pozwoli-
ły przenieść się w czasie i poczuć nastrój minionych 
epok.

Joanna Piwowarczyk
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Podczas tegorocznych wakacji 
w Miejsko- Gminnym Ośrod-
ku Kultury w Ogrodzieńcu, jak 
każdego roku, organizowane 
były rozmaite zajęcia dla dzieci 
i młodzieży, na których każdy 
mógł znaleźć dla siebie coś in-
teresującego. 

W każdy wtorek lipca odbywała się 
„Wakacyjna kawiarenka”, w której 
brały udział dzieci od 5 do 8 roku 
życia, i w czasie której zapoznały 
się z elementami gospodarstwa 
domowego. Uczestnicy własno-
ręcznie, przy pomocy opiekunów, 
przygotowywali proste przekąski, 
m.in. sałatki owocowe, zapiekan-
ki, naleśniki i racuchy. Radości ze 
wspólnej pracy było wiele, dlatego 
zajęcia gastronomiczne cieszyły 
się ogromnym zainteresowaniem.
„Kolorowe lato”- w piątki organi-
zowane były spotkania plastyczne 
dla najmłodszych, w czasie któ-
rych dzieci poznawały podstawy 
papieroplastyki oraz zabawy pla-
styczne. Doskonaliły techniki ry-

sunku i malowania farbami, a tak-
że rozwijały zdolności manualne i 
kreatywność. 
Nie zapomniano również o mi-
łośnikach muzyki. Odbywały 
się zajęcia muzyczne dla dzieci i 
młodzieży prowadzone przez in-
struktora muzyki MGOK pana 
Marka Woźniaka, któremu nie bra-
kowało niebanalnych pomysłów 
w czasie realizowania warsztatów 
bębniarskich („Rytm- puls ciała”), 
gitarowych („Gitara elektryczna 
w zespole”), czy perkusyjnych 
(„Bębnić każdy może...”).
Poznawaliśmy także Jurę- 29 lipca 
zorganizowana została wycieczka 
autokarowa do Złotego Potoku, 
w której udział wzięły nie tylko 
dzieci i młodzież, ale również całe 
rodziny z terenu gminy. Po złoto-
potockiej okolicy oprowadzał nas 
przewodnik, przybliżając nam jej 
historię i opowiadając liczne le-
gendy. Zwiedzanie rozpoczęliśmy 
od Dworku Krasińskich- siedzi-
by rodu, dzięki któremu nastąpił 
gwałtowny rozwój miejscowości, 

i z którego wywodzi się jeden z 
najwybitniejszych polskich twór-
ców doby romantyzmu- Zygmunt 
Krasiński. Poeta wraz z rodziną 
przebywał tam w okresie waka-
cji w roku 1857, a pozostałością 
po tym pobycie są nadane przez 
niego i funkcjonujące do dziś na-
zwy miejsc, m.in. staw „Irydion”. 
Za sprawą małżeństwa córki Kra-
sińskiego tereny te przeszły w 
posiadanie Raczyńskich, którzy 
doprowadzili do budowy w końcu 
XIX wieku Pałacu Raczyńskich. 
Dworek (gdzie obecnie znajduje 
się muzeum biograficzne pisa-
rza) i Pałac otoczone są prawie 
czterdziestohektarowym parkiem 
w stylu angielskim, gdzie usytu-
owany jest kolejny punkt naszej 
wycieczki- malowniczo położone 
źródła „Elżbiety” i „Zygmunta”, z 
których miejscowi i turyści czer-
pią krystalicznie czystą wodę. Tuż 
za nimi jest pstrągarnia- hodowla 
pstrąga błękitnego, założona w 
1881r. na polecenie hrabiego Ra-
czyńskiego. W swoim czasie była 
ona jedną z pierwszych w Europie. 
Następnie zwiedziliśmy zabyt-
kowy młyn wodny „Kołaczew”, 
który leży na szlaku architektury 
drewnianej województwa Śląskie-
go. Kolejnym celem wycieczki  
była Brama Twardowskiego- osta-
niec skalny o atrakcyjnej formie, 
który stał się symbolem tej oko-
licy. Na terenie tym występuje 
wiele jaskiń, a my odwiedziliśmy 
najciekawszą z nich - Jaskinię 
Niedźwiedzią, w której znaleziono 
kości największego niedźwiedzia 
jaskiniowego. W drodze powrotnej 
zawitaliśmy na zamek w Mirowie i 
Bobolicach. 

Doskonałe warunki pogodowe tego 
dnia sprawiły, że mieliśmy moż-
liwość zobaczenia wszystkich za-
planowanych atrakcji, a wycieczkę 
zaliczyliśmy do udanych.
Gry i zabawy świetlicowe- wciąż 
przez cały okres przerwy waka-
cyjnej, od poniedziałku do piątku, 
istnieje możliwość, aby dzieci i 
młodzież wspólnie spędzały wolny 
czas w budynku MGOK grając w 
piłkarzyki, bilard, zabawy stoliko-
we oraz gry planszowe.

Dzieci chętnie uczestniczyły we 
wszystkich warsztatach i codzien-
nie spotykały się przy grach i zaba-
wach świetlicowych. Same mówi-
ły: „tu zawsze jest, co robić”. Jak 
widać wakacje spędzone w mieście 
wcale nie muszą być nudne. Czas 
wolny od szkoły szybko płynie, 
ale przed nami jeszcze „Wielkie 
grillowanie”-  zbiórka 26 sierpnia 
o godz. 10.30.

Katarzyna Latacz

Wakacje z MGOK w Ogrodzieńcu

Zarząd ogrodzienieckiego Koła 
Polskiego Związku Emery-

tów, Rencistów i Inwalidów zor-
ganizował pieczenie kiełbasek na 
Krępie. W sobotnie popołudnie, 18 
lipca spotkali się członkowie PZE-
RiI z Ogrodzieńca oraz zaprzyjaź-
nionych Kół z Zawiercia i Bzo-

wa. Były kiełbaski z grilla, które 
serwowali panowie oraz smaczne 
sałatki przygotowane przez panie. 
Uczestnicy spotkania bawili się 
wraz z kapelą – muzyka i śpiew 
towarzyszyła wspólnej zabawie do 
późnego wieczora.
Co roku organizujemy dla na-

szych członków różne imprezy tj.: 
spotkania z okazji Dnia Seniora, 
Dnia Babci i Dziadka, Dnia Ko-
biet, wczasy krajowe i zagranicz-
ne, pieczenie kiełbasek, wycieczki 
na wody termalne do Bukowiny 
Tatrzańskiej – mówi Zenobia Bed-
narz, przewodnicząca Zarządu 
Koła PZREiI w Ogrodzieńcu.
W spotkaniu na Krępie uczestni-
czyli także zaproszeni goście: An-
drzej Mikulski, burmistrz Ogro-
dzieńca oraz Jolanta Ciołczyńska,  
Grażyna Ławrenow, Renata. Osys, 
Stanisław Orman - radni Rady 
Miejskiej w Ogrodzieńcu.

J. Piwowarczyk

Biuro Zarządu PZERiI Koło w 
Ogrodzieńcu mieści się w Domu 
Kultury w Ogrodzieńcu, Plac Wol-
ności 24

Dyżury w każdy wtorek 
od godz. 10.00 - 12.00 (I piętro)

Zapraszamy

Festyn strażacki w Gulzowie
W niedzielę 19 lipca odbył się I Festyn Strażacki w Gulzowie. Na placu przed 

remizą spotkali się mieszkańcy, sympatycy straży, zaproszeni goście oraz or-
ganizatorzy OSP Gulzów. Imprezę rozpoczął koncert Orkiestry Dętej z Giebła, która 
zaprezentowała publiczności nowy repertuar. Zainteresowaniem cieszyła się loteria 
fantowa – każdy los wygrywał. Można było wylosować nawet królika, kurkę liliputkę 
czy parkę gołębi. Dla najmłodszych były konkursy z nagrodami. Był także pokaz 
ratownictwa drogowego, który zaprezentowali młodzi druhowie z ogrodzienieckiej 
jednostki OSP. Festyn zakończyła zabawa taneczna w remizie.
To niedzielne popołudnie w Gulzowie upłynęło w miłej rodzinnej atmosferze. Choć 
pogoda była w kratkę – raz świeciło słońce, raz padał deszcz, to nastroje wszystkim 
dopisały. A przed deszczem schronić się można było w strażackiej remizie.

J. Piwowarczyk

W emeryckim gronie



Z notatnika 
burmistrza

10-12 lipca delegacja z gminy 
Ogrodzieniec przebywała w gminie 
partnerskiej Tuczno (Zachodniopo-
morskie) na obchodach święta gmi-
ny. Oprócz delegacji z Ogrodzieńca 
władze Tuczna zaprosiły inne part-
nerskie gminy z Polski i zagranicy. 
Gmina Tuczno współpracuje z naszą 
gminą oraz gminą Kuślin i Mieścisko 
z Wielkopolski a także z gminami z 
Niemiec i Ukrainy.
14 lipca w siedzibie dyrekcji Dróg 
Krajowych i Autostrad w Warszawie 
odbyła się komisja opiniowania pro-
jektu inwestycyjnego pn. Obwodnica 
Gmin Poręba, Zawiercie, Kroczyce 
i Szczekociny. Na spotkaniu projek-
tanci przedstawiali warianty lokali-
zacji obwodnicy miasta Zawiercie i 
konsultowali te warianty ze środowi-
skiem samorządowym, rządowym i 

ochrony środowiska i przyrody. Osta-
tecznie wybrano jako najkorzystniej-
szy wariant obwodnicy gmin Poręba, 
Zawiercie, Kroczyce, Szczekociny 
przebiegający na południe od drogi 
krajowej 78. Na terenie naszej gminy 
obwodnica będzie przebiegać w miej-
scu przedstawionym na spotkaniach z 
mieszkańcami pomiędzy Wydrą Zie-
loną a Fugasówką. Rozpoczęcie prac 
projektowych nastąpi niebawem. Na-
tomiast przewidywany termin zakoń-
czenia całego odcinka, który będzie 
liczył ok. 50km. (od Siewierza do 
miejscowości Goleniowy za Szcze-
kocinami) szacuje się na rok 2018. 
Inwestycja jest zaliczana do jednej z 
ważniejszych na liście priorytetowej, 
i jeżeli nie zaistnieją niesprzyjające 
okoliczności, to termin powinien być 
dochowany.

15 lipca Burmistrz i Zarząd Spółki 
Przedsiębiorstwo Komunalne Ogro-
dzieniec spotkali się z pracownika-
mi RPWiK, którzy są zatrudnieni 
w placówce w Ogrodzieńcu. Zgod-
nie z podjętym porozumieniem z  
m. Zawiercie dotyczącym wydziele-
nia z RPWiK części przedsiębiorstwa 
na terenie m. Ogrodzieniec pracow-
nicy ci zostaną zatrudnieni w gmi-
nie Ogrodzieniec. Realizację zadań 
związanych z dostarczaniem wody w 
Ogrodzieńcu po RPWiK będzie wy-
konywać Przedsiębiorstwo Komu-
nalne Ogrodzieniec, którego gmina 
jest właścicielem.
16 lipca odbyła się nadzwyczajna 
sesja Rady Miejskiej w Ogrodzieńcu, 
na której udzielono dodatkowej dota-
cji na karosację samochodu pożarni-
czego OSP Ryczów. Dzięki tej dotacji 

w następnych dniach możliwe było 
rozstrzygnięcie przetargu na karosa-
cję samochodu. Najkorzystniejszą 
ofertę złożyła Firma Dragon z Dąbro-
wy Górniczej.
W dniach 22 i 29 lipca w Sądzie Rejono-
wym Wydział Karny w Zawierciu wy-
znaczone były terminy rozpraw w spra-
wie nieprawidłowości w Spółce Jurajski 
Park Wodny. Terminy zostały odwołane 
na wniosek jednego z oskarżonych. Wy-
znaczone zostały nowe terminy rozpraw 
na 9 i 23 września o godz. 10.30 w sali 
nr 2.
30 lipca odbyły się uroczystości zwią-
zane z 90-leciem powstania Policji oraz 
10-leciem nadania sztandaru Komendzie 
Powiatowej Policji w Zawierciu. W uro-
czystości uczestniczył zastępca Komen-
danta Wojewódzkiego Policji w Katowi-
cach podinspektor Andrzej Kukuła.

Ruszyły prace na budowie kompleksu 
sportowego Moje Boisko - Orlik 2012 
przy Zespole Szkolno-Przedszkolnym 
w Ogrodzieńcu. 
W dniu 29 lipca br. Burmistrz Miasta 
i Gminy Ogrodzieniec podpisał umo-
wę z wyłonionym w drodze przetargu 
nieograniczonego wykonawcą robót 
budowlanych - Przedsiębiorstwem 
Budowlanym Monobet Marian An-
drzejewski z Tychów. 
Kompleks sportowy Moje Boisko - 
Orlik 2012 obejmuje: 
1. boisko do piłki nożnej z nawierzch-
nią z trawy syntetycznej - wymiary 
płyty boiska: 62x30m, wymiary placu 
gry: 56x26m,
2. Boisko wielofunkcyjne o wymia-
rach 19,1x32,1m do gry w koszyków-
kę i siatkówkę. 

3. zaplecze socjalne, oświetlenie, ogro-
dzenie terenu.
Boiska sportowe będą wykorzystywa-
ne na potrzeby szkolne, a w godzinach 
popołudniowych kompleks będzie 
ogólnodostępny. Wartość zamówienia 
1.122.975,99 złotych. Budowa kom-
pleksu sportowego Moje Boisko - Or-
lik 2012 jest realizowana przez Gminę 
Ogrodzieniec przy udziale finansowym 
Ministerstwa Sportu i Turystyki (prze-
widywany udział 333.000 złotych) 
oraz Urzędu Marszałkowskiego Woje-
wództwa Śląskiego (333.000 złotych). 
Pozostałą część inwestycji pokrywa 
gmina ze środków własnych. 
Przewidywany czas realizacji inwe-
stycji - 4 miesiące od dnia podpisania 
umowy.

Moje Boisko - Orlik 2012 
budowa rozpoczęta

W Rankingu Samorządów dziennika 
„Rzeczpospolita” Gmina Ogrodzieniec 
zajęła 68 miejsce w kategorii gminy 
miejskie i miejsko-wiejskie. Kryteria 
oceny sytuacji finansowej gminy oraz 
zarządzania gminą. Oceniano między 
innymi poziom pozyskanych środków 
unijnych. Miejsce 68  w tej kategorii 
to duży sukces. Rok temu byliśmy na 
97 miejscu, a tylko 45 gmin, które w 

zeszłym roku były w pierwszej setce 
utrzymało się w tym roku. Ocena zo-
stała dokonana obiektywnie przede 
wszystkim na podstawie wskaźni-
ków finansowych przez kapitułę ran-
kingu, której Przewodniczącym jest  
prof. dr hab. Jerzy Buzek.
Gmina Ogrodzieniec zajęła też 5 miej-
sce w kategorii innowacyjne gminy 
miejskie i miejsko-wiejskie.

Ogrodzieniec na 68 miejscu w Rankingu 
Samorządów Rzeczypospolitej

RANKING GMIN RP

W ostatnich dniach została podpisana umowa z 
wykonawcą na przebudowę ul. 1 Maja w Ogro-
dzieńcu po budowanej wcześniej kanalizacji. Pra-

ce rozpoczną się w najbliższych dniach i potrwają do końca listopada tego roku. 
Inwestycja na ul. 1 Maja obejmuje kompletną przebudowę drogi wg standardów 
odpowiadającym wzmożonemu ruchowi samochodowemu. W związku z tym 
wystąpią utrudnienia w ruchu drogowym i pieszym. Za zaistniałe utrudnienia 
przepraszamy. Jest to bardzo ważna inwestycja i mamy nadzieję, że mieszkań-
cy wykażą się cierpliwością. W następnym numerze „GO” podamy szczegółowe 
informacje.

Burmistrz Miasta i Gminy Ogrodzieniec
Andrzej Mikulski
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14 sierpnia - Dzień Energetyka
15 sierpnia - Święto Wojska Polskiego
1 września - Dzień Kombatanta

Życzenia wszystkiego najlepszego oraz wielu sukcesów 
w życiu zawodowym i osobistym składają

Burmistrz Miasta i Gminy 
Ogrodzieniec

Andrzej Mikulski

Przewodniczący Rady Miejskiej 
w Ogrodzieńcu
Grzegorz Wałek

PTTK O/Zawiercie

ZAMEK Sp. z.o.o
Urząd Miasta i Gminy

Ogrodzieniec
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Poprzednią opowieść zakończyłam na 
roku 1935, kiedy to wójtem był Andrzej 
Pilarski. Jednak cały czas zdobywam 
nowe materiały i okazało się, że w la-
tach 1930- 31 wójtem był Antoni Jagła. 
A skąd ta wiadomość? Otóż moi dro-
dzy, z donosu, tak, tak, z donosu.
8 lutego 1832r. do W. pana Wojewody 
w Kielcach anonimowy nadawca pod-
pisany „Obywatele” ma zaszczyt podać 
do wiadomości W. pana Wojewody o 
prowadzeniu Urzędu Gminy Ogrodzie-
niec przez byłego wójta Gminy Anto-
niego Jagłę i sekretarza Mieczysława 
Borucińskiego i sołtysa os. Ogrodzie-
niec, który obecnie pełni obowiązki 
wójta (chodziło o Wincentego Pilar-
skiego).

Obywatel donosi, że przy wypłacaniu na-
leżności za roboty na drogach gminnych, 
które były uiszczone w części w formie 
bonów na żywność ze sklepów, doszło do 
nadużyć.
Poza tym sołtys W. Pilarski obecnie peł-
niący obowiązki wójta z całą świadomo-
ścią działa na szkodę Skarbu Państwa 
R.P.P. wydając świadectwa ubóstwa lu-
dziom, którym takowe nie przysługują, tu 
wymienia 4 osoby, z dokładnym wylicze-
niem ich stanu majątkowego. 
Oczywiście zaraz ruszyła cała maszyna 
urzędnicza w celu sprawdzenia prawdzi-
wości zarzutów. 
W dniu 2 czerwca 1932r. Wydział Po-

wiatowy w Olkuszu przesyła do Urzędu 
Wojewódzkiego Kieleckiego pismo, w 
którym wyjaśnia, że zarzuty są nieuzasad-
nione i nie polegają na prawdzie, a treść 
zaświadczeń odpowiadała stanowi rzeczy 
i wyszczególniała stan majątkowy peten-
ta.
Przy okazji kontroli wyszło jednakże, że 
gmina nie odprowadzała do Skarbu Pań-
stwa wpływów z podatku gruntowego w 
kwocie 9.914,36 zł, które to zostały zużyte 
na budowę 7-klasowej Szkoły Powszech-
nej w Ogrodzieńcu.
W 1936 r. wójtem zostaje Jan Sosnowski, 
który prawdopodobnie pochodził z Ry-
czówka.
Gmina w tym czasie była bardzo zadłużo-
na, a zadłużenie powstało w latach 1928- 
30 z tytułu budowy gmachu 7-klasowej 
szkoły w Ogrodzieńcu, kosztem około 
120 tys. zł. Zadłużenie gminy wynosiło 
33 784,22 zł, zaś cały budżet gminy na rok 
1935/36 wynosił złotych 44 931,01.
Z uzasadnienia do projektu decyzji o 
ulgach w opłacie i obsłudze długów gmi-
ny wiejskiej Ogrodzieniec z marca 1936r. 
wyłania się pełny obraz dochodów i sytu-
acji finansowej gminy. (AP. Kielce UNKT 
sygn. 5841)
Zarząd pisze, że gmina Ogrodzieniec po-
łożona jest na glebie lichej, piaszczystej, a 
głównym źródłem utrzymania tutejszych 
gminniaków małorolnych (większych po-
siadłości nie ma) były zarobki w miejsco-
wych zakładach przemysłowych lub w fa-
brykach w pobliskim mieście Zawierciu.
W roku 1929 została unieruchomiona 
fabryka cementu „Firley” zatrudniająca 

przeszło 600 robotników i dotychczas jest 
nieczynna. W roku 1930 unieruchomiono 
fabrykę cementu „Wiek” zatrudniającą 
około 300 robotników, którą uruchomio-
no w 1933r. i w sezonie budowlanym jest 
czynna, zatrudniając około 200 robotni-
ków. W roku 1930 unieruchomiono fabry-
kę dachówek i guzików „Jan Jack i S-ka” 
zatrudniającą około 300 robotników i ta 
dotychczas jest nieczynna.
Rok 1937 był nadal czasem kryzysu, bra-
ku pracy. Zachował się protokół z doraź-
nej inspekcji zarządu gminnego z 16.12. 
1937r., która niestety ograniczyła się do 
rozmowy z bezrobotnymi, którzy przed-
stawiali swoje prośby najczęściej o pomoc 
zimową, o zasiłek zimowy.
W 1938r. wójtem zostaje Franciszek Bie-
dak mieszkaniec Ogrodzieńca.
A teraz zdjęcia. Dziękuję serdecznie Pań-
stwu Leśniak za udostępnienie zdjęć, tym 
bardziej, że to naprawdę unikalne pamiąt-
ki, które zachowały się w pojedynczych 
egzemplarzach.
Na zdjęciu 1 od lewej:
Franciszek Cupiał- pracownik gminy
nieznany
Franciszek Klimczyk- sekretarz
wójt Jan Sosnowski
nieznany
Tomasz Leśniak- urzędnik

Na zdjęciu 2 od lewej:
nieznany
Franciszek Klimczyk
Franciszek Biedak- wójt
Jan Sosnowski
nieznany
stoi Tomasz Leśniak i synowie Franciszka 
Klimczyka

Zdjęcie 3 (u góry) zrobione w lipcu bądź 
sierpniu 1939r. tuż przed wybuchem wojny 
na schodach Urzędu Gminy.
Od lewej:
Czerwiński – pracownik Urzędu
Franciszek Biedak- wójt
Zofia Rozlałówna- pracownica Urzędu 
(moja mama)
praktykantka nieznana
Stanisław Lipka- felczer
Tomasz Leśniak
Franciszek Klimczyk
poniżej Piestrzyk- urzędnik
W drzwiach stoi nauczyciel, kierownik szko-
ły w Ryczowie Renio- oficer rezerwy, już w 
mundurze, zmobilizowany przed wybuchem 
wojny.

Podsumowując cały, pięcioodcinkowy cykl 
artykułów o burmistrzach i wójtach ogro-

dzienieckich pozwolę sobie przedstawić wy-
kaz, który jak sądzę może mieć luki zwłasz-
cza w okresie międzywojennym, licząc na 
to, że w moich dalszych poszukiwaniach 
uda mi się go uzupełnić. 

Burmistrzowie:
Kazimierz Kudelski - 1809
Jan Nepomucen Szokalski 
23.01.1809 – 14.12.1809
Alojzy Oświęcimski
15.12.1809 – 
Jakub Kośmiński 
luty 1818 – sierpień 1819
Alojzy Oświęcimski
sierpień 1819 – luty 1821
Józef Tarnowski 
20.06.1821 – 25.12.1825
Stanisław Wiśniewski
01.01.1826 – 1851
Jan Zagrodzki 
1851 - 1862
Ludwik Wroczyński
1863 - 1864
Mieczysław Bażanka
1865 - 1870

Wójtowie: 
Walenty Żak 1870
Antoni Kmita 1872
 Kuźniak 1875 – 1876
 Wencel 1878
Tomasz Guraś 02.07.1880 - 1888
Antoni Cichor 1889 - 1918
Piotr Kleszczyński 1919
W. Bednarz 1923
Hipolit Molenda 3.07.1927 - ?
Antoni Jagła 1930 – 1931
Andrzej Pilarski  1932 – 1935
Jan Sosnowski 1936 – 1937
Franciszek Biedak 1938 – 1939

Na tym kończę cykl artykułów o naszych 
władzach, zbieram materiały o władzach po-
wojennych i może kiedyś do tego wrócę.

Teraz chciałabym zrobić cykl o legioni-
stach, uczestnikach wojny wyzwoleń-
czej oraz walczących z bolszewikami 
w latach 1920- 21, ale to wymaga uda-
nia się do Centralnego Archiwum Woj-
skowego w Warszawie, a także waszej 
współpracy Drodzy Czytelnicy. Proszę o 
każdą, nawet jak najmniejszą informację 
o Waszych krewnych, którzy brali udział 
w walkach. To bardzo ważne, bo nawet 
najmniejszą wiadomość mogę próbować 
weryfikować. Podaję jak zwykle mój te-
lefon: 32 67 32 082.

Pozdrawiam serdecznie
Maria Lipka - Stępniewska



Cudze chwalicie, swego nie 
znacie - o tym, że sam stałem 

się ofiarą tej pułapki przekonałem 
się nie tak dawno temu. Jak do 
tego doszło, jak się otrząsnąłem i 
jak zamierzam się zrehabilitować? 
Właśnie odpowiedziom na te pyta-
nia zamierzam poświęcić poniższy 
artykuł. 
Wszystko zaczęło się zaraz po 
ukończeniu liceum. Wówczas, tak 
jak w przypadku każdego młodego 
człowieka, życiem moim zawład-
nęło jedno pragnienie – wyrwać się 
z Ogrodzieńca jak najdalej, poznać 
trochę świata. Cały okres studiów, 
a i jeszcze jakiś czas po ich ukoń-
czeniu, żyłem w przeświadczeniu, 
że najlepszym miejscem dla mnie 
jest większe miasto, bo przecież 
tylko takie miejsce może zaofe-
rować mi coś dobrego. Na moje 
nieszczęście – tak mi się wtedy 
zdawało- po studiach musiałem na 
pewien okres wrócić w rodzinne 
strony. Początkowo byłem z tego 
faktu bardzo niezadowolony, ale 
z czasem przechadzając się zna-
jomymi uliczkami, przesiadując w 
dobrze znanych miejscach, rozma-
wiając z przyjaciółmi, zacząłem na 
powrót przywiązywać się do Ogro-
dzieńca – mojego Ogrodzieńca. 
Radość z przebywania w domu nie 
trwała jednak długo – znowu mu-
siałem wyjechać... 
Aktualnie kolejny miesiąc miesz-
kam w dużym mieście, daleko od 
domu. Sytuacja jednak diametral-
nie się zmieniła. Dziś w domu by-
wam tak często jak tylko mogę, co 
więcej narodziła się we mnie silna 
potrzeba zrobienia czegoś, by po-
kazać jak piękne są nasze tereny. 
Niestety, przez dłuższy czas nie 
wiedziałem jak tego dokonać. 
Przełomowym momentem dla 
mnie było podjęcie pracy przy 
promocji dużego projektu unij-
nego, wtedy to natknąłem się na 
ciekawe portale internetowe róż-
nych polskich miast. Sam również 

zapragnąłem, aby i Ogrodzieniec 
miał taki portal. Wszakże mamy 
stronę internetową UMiG i Spółki 
Zamek, a także Gazetę Ogrodzie-
niecką, jednak ograniczone środki 
finansowe, czynią te media mało 
elastycznymi. Dlatego podjąłem 
decyzję o stworzeniu portalu. Było 
to dla mnie o tyle łatwiejsze, po-
nieważ szlif dziennikarski przez 
ostatnie dwa lata zdobywałem pod 
okiem Pani Joanny Piwowarczyk, 
której za opiekę bardzo dziękuję. 
Dalej szybko wszystko się poto-
czyło. Świadomy, że nie jestem w 
stanie tego zrobić sam skontakto-
wałem się (ok. 16 lipca) z moim 
kuzynem Piotrem Szczygłem, 
który w tym roku kończy Informa-
tykę na AGH. Piotrek szybko pod-
chwycił pomysł i wszystko ruszy-
ło. Ja miałem ogólny zamysł, on 
wiedział jak to zrobić. Chcieliśmy 
stworzyć coś więcej, niż portal dla 
mieszkańców gminy. Pragnęliśmy 
żeby nasze dzieło nawiązywało do 
turystycznej specyfiki regionu. Za 
cel postawiliśmy sobie stworzenie 
portalu turystyczno – informacyj-
nego Miasta i Gminy Ogrodzie-
niec.

Pracy było bardzo dużo, dlatego 
do zespołu szybko zaprosiliśmy 2 
młode panie: Katarzynę Błażkie-
wicz i Annę Stanuch, które zajęły 
się gromadzeniem informacji na 
portal. Szybko jednak zorientowa-
liśmy się, że potrzebujemy rów-
nież grafika, kogoś posiadającego 
zmysł artystyczny. Wybór padł 
na mojego przyjaciela z dawnych 
lat – Sebastiana Markiewicza. Ze-
spół był w komplecie. Ciężka pra-
ca, nierzadko po godzinach, duża 
dawka entuzjazmu i przekonanie o 
słuszności naszych działań szyb-
ko przyniosły oczekiwane efekty. 
Dziś mogę zaprezentować Państwu 
efekt naszej pracy – portal interne-
towy moj-ogrodzieniec.pl. Poniżej 
szczegółowo opiszę funkcje i moż-
liwości jakie oferuje portal. 
Pierwszą zakładką, jaką napotka-
my na portalu jest zakładka Aktu-
alności. Klikając na nią, wyświe-
tlą się nam ostatnie wiadomości 
dodane na portal do wszystkich 
pozostałych zakładek. Jest to roz-
wiązanie bardzo korzystne, ponie-
waż pokazuje czytelnikowi, co się 
zmieniło na portalu od jego ostat-
niej wizyty. 

Kolejną ważną zakładką jest za-
kładka Wiadomości lokalne, gdzie 
umieszczane będą wszystkie istot-
ne wiadomości z życia polityczne-
go, społecznego i ekonomicznego 
regionu. Będzie można tu znaleźć 
wywiady z ciekawymi i ważnymi 
postaciami.
Następna zakładka zatytułowana 
została Turystyka. Jest to oczywi-
ste nawiązanie do specyfiki naszej 
gminy. Znajdą się tu wszystkie 
wiadomości, relacje, felietony 
przyciągające podróżników w na-
sze strony. Zakładka ta ma przede 
wszystkim pokazać jak ciekawe 
i atrakcyjne są nasze tereny oraz 
dlaczego warto nas odwiedzić. 
Docelowo, planujemy także na-
wiązać bliższą współpracę z mia-
stami partnerskimi Ogrodzieńca i 
umieszczać tu informacje bezpo-
średnio od nich. 
W zakładce Kultura i rozrywka 
znajdziemy wiadomości o cieka-
wych, aczkolwiek bardziej lokal-
nych wydarzeniach. Informacje 
te będą kierowane bardziej do 
mieszkańców regionu, aniżeli tu-
rystów. Znajdziemy tu wiadomości 
o ludziach z „sąsiedztwa”, czasem 
nam bliskich. 
Na portalu nie mogło także za-
braknąć zakładki Religia. Tu 
szczególnie chciałbym zaangażo-
wać naszych rodzimych kleryków 
– otrzymałem od nich potwierdze-
nie chęci współpracy. Znajdą się 
tu streszczenia kazań, ogłoszenia 
duszpasterskie, relacje z pielgrzy-
mek i przeróżne komunikaty istot-
ne dla wiernych.
Zakładka Multimedia będzie za-
wierała przede wszystkim nagrania 
video - umieszczane w ramach te-
lewizji moj-ogrodzieniec.pl - i au-
dio. Jednym z naszych celów jest 
zbliżenie społeczeństwa i władzy 
samorządowej. Czasem, niektóre 
decyzje wymagają wyjaśnienia, co 
zostanie uczynione w formie wy-
wiadów, reportaży, oświadczeń. 
Na portalu umieszczono także na-
rzędzie zatytułowane Pytania do 
burmistrza. Po kliknięciu zakładki 
pojawi się formularz, na którym 

można będzie zadać pytanie Bur-
mistrzowi. Raz w miesiącu, na kil-
ka wyselekcjonowanych przez re-
dakcję pytań Pan Burmistrz udzieli 
odpowiedzi.  
Niewątpliwie przydatnym na-
rzędziem jest Informator, gdzie 
znajdziemy pomocne informacje 
z terenu gminy tj.: spis atrakcji tu-
rystycznych, bazę gastronomiczną, 
bazę noclegową, ważne telefony, 
rozkład jazdy autobusów, infor-
macje o służbie zdrowia, a także 
poradnik praca, w którym oprócz 
porad, jak pisać dokumenty aplika-
cyjne znajdą się oferty pracy z po-
bliskich terenów. Na portalu znaj-
dziemy także Pogodę na kilka dni 
oraz Ogłoszenia z terenu gminy.
Dbając o rozwój lokalnego rynku 
pracy stworzyliśmy także możli-
wość umieszczania Reklam, gdzie 
lokalni przedsiębiorcy będą mogli 
prezentować swoje oferty, a przez 
to czynić swoją markę bardziej 
rozpoznawalną. 
Każda zakładka wyposażona zo-
stała w możliwość komentowania 
wiadomości, co zalogowanym 
użytkownikom pozwoli ocenić po-
szczególne wydarzenia.  
 Internet oferuje dziś nie-
ograniczone możliwości, m.in.: 
możliwość promowania gminy 
i informowania społeczeństwa. 
Portal moj-ogrodzieniec.pl będzie 
niczym innym, jak wirtualną ga-
zetą, z której Państwo będą mogli 
skorzystać o każdej porze. Aby 
była ona cennym i rzetelnym źró-
dłem informacji, zapraszam do jej 
tworzenia. Już dziś mogę z dumą 
stwierdzić, że chętnych do publi-
kowania nie brakuje. Cieszy mnie 
to niezmiernie ponieważ wiem, że 
to czemu się poświęciliśmy ma 
głębszy sens. Pokazuje to jedno-
cześnie, że jest to nie tylko Mój 
Ogrodzieniec, jest to Nasz Ogro-
dzieniec, Nasze magiczne mia-
sto… 

Pozdrawiam 
Patryk Szczygieł

patrykszczygiel@o2.pl

Mój Ogrodzieniec – magiczne miejsce

PROMOCJA SZKOŁA 2009
DO 14 września !!!

ZAKŁAD POGRZEBOWY

Kompleksowe usługi pogrzebowe
TYLKO U NAS:

wypłata zasiłku pogrzebowego
na miejscu, od ręki

Dom przedpogrzebowy na Cmentarzu 
w Ogrodzieńcu

Własna bezpłatna chłodnia
Załatwiamy wszystkie formalności, 

gwarantujemy najniższe ceny

Tel. całodobowy 
0/32 67 32 451; 0-602 106 837

Ogrodzieniec ul. Paderewskiego 4

USŁUGI GRABARSKIE
Cmentarz Parafialny i Komunalny w 

Ogrodzieńcu
Cmentarz Komunalny w Ryczowie

Jarosław Liberski

CHARON
„Przekonaj się jakie masz możliwości”

Stowarzyszenie Lokalna Grupa Działania „Perła Jury” w okresie od 1 lipca do 
30 września 2009 roku realizuje projekt pod nazwą „Przekonaj się, jakie masz 
możliwości – wsparcie systemu edukacji w powiecie zawierciańskim”.
Projekt jest współfinansowany przez UE w ramach EFS POKL, Działanie 9.5 Od-
dolne inicjatywy edukacyjne na obszarach wiejskich.  W ramach projektu zosta-
nie opracowany i wydany „Informator edukacyjny” zawierający oferty instytucji 
i firm świadczących usługi edukacyjne na terenie powiatu zawierciańskiego oraz 
oferty placówek zlokalizowanych na terenie województwa śląskiego, w których 
ze względu na atrakcyjny charakter oferowanych usług kształcić się mogą miesz-
kańcy powiatu zawierciańskiego.
Zainteresowane instytucje zapraszamy do bezpłatnego zamieszczenia swojej oferty 
na łamach „Informatora edukacyjnego”, który stanowić będzie źródło  informacji o 
aktualnych ofertach edukacyjnych dla mieszkańców naszego powiatu.

Dodatkowych informacji udziela:
LGD „Perła Jury”

Łazy, ul. Jesionowa 1
tel. 32- 67 100 61

biuro@perlajury.pl

Projekt Przekonaj się jakie masz możliwości-
wsparcie systemu edukacji w powiecie zawierciańskim

współfinansowany przez Unię Europejską
w ramach Europejskiego Funduszu Społecznego
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„Dziś w piękny czerwcowy wieczór
Gdzieś tam wśród jurajskich skał,
Spotkała się tu rodzina.
Los takie szczęście im dał....”

13 czerwca 2009r. miał miejsce 
zjazd 52 z 70 osób z rodziny Smę-
tek z Ryczowa, przodków, dzieci, 
wnuków i prawnuków Franciszka 
Smętek (1880-04.08.1922) syna 
Wincentego (Walentego) Smętek 
(Smentek) i Apolonii Mendera 
(Mędera) zm.09.01.1901r. z Ry-
czowa, małżeństwa zawartego w 
1871r.(akt 13/ 1871).

Fot.13.06.2009r, Karol, Krystyna 
Sieroccy, Rodzina Smętek z Ry-
czowa.

Najstarsze wzmianki o Rodzinie 
Smętek z Ryczowa (Smętkowa 
Tomasz ur.29.10.1801r.) pochodzą 
ze spisu mężczyzn urodzonych w 
latach 1780-1816 w Ryczowie, na 
podstawie danych z aktów Parafii 
Ogrodzieniec sporządzonych około 

1835r. Z dokumentów, jakie udało 
się pozyskać mamy informacje, że 
małżeństwo Wincentego i Apolonii 
Smętek z d. Mendera miało dzieci: 
Katarzyna, Ulka, Marcin, Roman, 
który będąc stanu wolnego w wie-
ku 26 lat zmarł na tyfus w szpitalu 
w Pilicy, ok.1900/1r. i Franciszek 
Smętek (1880-04.08.1922, 42 
lata).
Franciszek Smętek był ministran-
tem kilka lat w klasztorze w Pili-
cy, tam nauczył się czytać, pisać i 
rachować. Później uczył się „kra-
wiectwa ciężkiego” w Sosnowcu, 
gdzie był sezonowo zatrudniany 
w zakładzie krawieckim. W 1902r 
Franciszek Smętek zawarł zwią-
zek małżeński z Magdaleną z d. 

Pędzik (1883-20.02.1963, 80 lat) 
akuszerką wiejską (dzieci: Piotr, 
Franciszek, który w 1930r wyemi-
grował do Francji, Antonina, Ma-
rianna, Franciszka). Ryczowianie 
wspominają jak podczas zaboru 
austryjackiego Franciszek Smętek 

w swoim domu uczył dzieci ma-
tematyki ”rachować na liczydle”. 
Nauka odbywała się w konspiracji, 
trwała od jesieni do wiosny. Dzie-
ci, młodzież uczyła się pisząc na 
drewnianych tabliczkach. Damska 
moda krawca z Zagłębia w stylizo-
wanych białych żabotach u sukien 
kobiet w rodzinie Smętek w latach 
1930 była na ówczesne czasy hi-
tem mody i elegancji przez wiele 
lat w Ryczowie.
Na spotkanie Rodziny Smętków 
przyjechali członkowie rodziny ze 
Śląska, Mazur i Niemiec.
Najstarszymi członkami z rodziny 
Smętek jest Stanisław Żak ur.1928r 
i Władysława Smętek ur.1917r z d. 
Kajdan, z d. Sprężak, żona Piotra 
Smętka (1911-21.01.2000, 88 lat), 
syna Franciszka Smętka i Magda-
leny z d. Pędzik.
„...Wśród nas najstarsza jest Władzia,
Która nas uczy, jak żyć.
Dziś dziękujemy Jej za to,
Pragniemy zawsze z nią być”

Stanisław Żak jest synem Kon-
stantego Żak (1901-17.08.1982) 
i Antoniny (Smentek) Smętek 
(10.07.1905-24.06.1985) córki 
Franciszka i Magdaleny Smen-
tek, małżeństwa zawartego 
11.07.1927r.(akt 14/1927).

„... Z Żaków jest tu z nami Stachu.
Deszcz, czy spiekota, czy mgła
Rolnik był z niego wzorowy
I ojciec z niego na schwał...”

Poniższa fotografia wykonana w 
1933/4r w Ryczowie przedstawia 
Rodzinę Stanisława Żak.
Konstanty Żak i Antonina z d. 

Smętek, dzieci: Stanisław i Pela-
gia.

Zakład Fotograficzny HENRYK w 
Myszkowie.
Kolejna fotografia wykonana w 
Ryczowie w 1937r. przedstawia 
Rodzinę Smętków. 

Od lewej siedzą: Magdalena Smę-
tek (z d. Pędzik) - matka Marian-
ny i Piotra, Władysława Smętek z 
d. Kajdan i Sprężak; za nimi sto-

ją Marianna Cichor, z d. Smętek 
(1917-1997), mieszkała w Kiełko-
wicach, Piotr Smętek-mąż Włady-
sławy.

Fotografia wykonana w formie 
pocztówki przez fotografa objaz-
dowego  z
Zakładu Artystyczno - Fotograficz-
ny „Henryk” Męcik z Myszkowa.

Spotkanie Rodziny Smętek było 
bardzo dużym przeżyciem dla 
wszystkich uczestników. Wspo-
minano losy przodków, które dzi-
siaj są już historią rodziny i dzię-
ki wspomnieniom najstarszych 
seniorów można było dowiedzieć 
się o sprawach, których nie zapi-
sywano w księgach, dokumentach, 
ale tworzyły historię rodu, rodziny, 
zaangażowanej w życie społeczne, 
kulturalne lokalnej społeczności. 
Ten bakcyl zaangażowania był 
w Smętkowych duszach zawsze. 
Wspomnę Wiktora Smętka, któ-
rego dzisiaj nie ma już wśród nas. 
Dobrze, że jego pasja utrwalenia 
historii jest kontynuowana przez 
syna Piotra Smętka, który nakręcił 
film na temat Pacyfikacji wsi Ry-
czów: http://www.youtube.com/
watch?v=cfiLAqnskSI&feature-
=channel_page.

Opowiadanie o Rodzinie Smętek 
z Ryczowa można by dalej prze-
platać Karolową 33 zwrotkową 
balladą, którą śpiewano na melo-
dię „Zagraj mi piękny Cyganie”, i 
zakończyć ostatnią zwrotką:
„...W życiu tak często bywają,
Chwile radości i łzy
Trzymajmy się wszyscy razem
Nasza Rodzina to My.”

Jolanta Sprężak-Wawrzyk

Spotkanie Rodzinne Linii Smętek z Ryczowa

Sobotnia, sierpniowa noc, Ruiny 
Zamku w Ogrodzieńcu. To wyma-
rzona sceneria do imprezy techno, 
która po raz kolejny odbyła się w na-
szej malowniczo położonej krainie. 
Tłumy rozbawionej młodzieży całą 
noc falowały w rytmach muzyki, 
którą serwowali Dj-e. Wielu z nas 
z niecierpliwością czekało na ten 
dzień, lecz czy naprawdę opłacało 
się w tym roku przybyć na Sound-
tropolis. Wiele osób było zachwy-
cone imprezą, lecz w porównaniu 
do lat poprzednich ta edycja wy-
padła naprawdę słabo. Poczynając 
od problemów technicznych, które 
wystąpiły w środku zabawy. Pogoda 
również nie była zachwycająca, po-
mimo, iż nie padał deszcz nie można 
było stwierdzić, że upał nawiedził 
nasze okolice. Dziedziniec zamku 
był zamknięty, więc dwie sceny to 
tylko marzenia organizatorów. Je-
śli ktoś zgłodniał podczas imprezy, 
to wielkiego wyboru nie miał, je-
dzenie na bony, menu też nie było 
wymyślne. Sławy muzyki techno, 
jak co roku te same, czyli żadnych 
większych rewelacji. W porównaniu 
do poprzednich edycji, na których 
występował ATB, poprzeczka zo-

stała wysoko ustawiona i do tej pory 
nikt do niej nie doskoczył. Jedyną 
atrakcją wieczoru był Westbam, 
czyli włączamy replay i słuchamy 
tych samych rytmów co zawsze na 
wszystkich wcześniejszych edy-
cjach, żadna nowość.
Jeśli chodzi o średnią wieku osób 
uczestniczących na Soundtropolis, 
to nasuwa mi się stwierdzenie, że 
poważne osoby wybierają poważ-
niejsze imprezy. 
Wyszłam z imprezy z nadzieją, że za 
rok będzie lepiej, o ile w ogóle coś 
będzie, nucąc słowa piosenki zespo-
łu Akurat:

„Kiedy wrócę tu
Jeśli wrócę kiedyś
Jeśli znajdę to
Po co szedłem wtedy

Jeśli zapytacie
To odpowiem wam
Żyje, Kocham, Ufam

I prawdę już znam

I prawdę już znam… 

 (Mrówka)

soundtropolis JURAJSKA POEZJA
REDAKCYJNA POCZTA

Birowska fantazja
Nad Birówką już lśni magią oko księżyca,
ogarniając ją całą czarującym spojrzeniem,
a ta rozpromieniona jego pojawieniem
wzdycha i topi swe troski w wonnych żywicach.

Teraz utkana czarem wabi i podnieca:
szmerliwym szeptem, świateł na wieżach miganiem,
mgielnie przeźroczych kształtów nagłym poruszeniem.
Czy to za chatą mignęła postać kobieca?

A może woj do obrony grodu gotowy?
Nie rozeznasz. Rozmyte przewidzeń odbicia
Birówka znowu obdarza namiastką życia,

by na otwartej scenie birowskiej osady
swym teatrem świateł i cieni o północy
zabawiały siedzące w lożach gwiazd gromady.

Alicja Kmita-Żak
25.07.2009

Zachód słońca na Jurze
Gdy słoneczny krąg, kłaniając się nisko Jurze,
niebiosa ukaże w tycjańskich barw piękności,
jakiś czar budzi się we wschodzącej ciemności
z księżycem bielejącym na zbielałym lazurze.

W bladej pozłocie nurza się zamkowe wzgórze
nabite skałkami w pluszowej ziół świeżości.
Ostańce w bufiasto - spiętrzonej strzelistości
tajemny światłocień rzucają na podnóże.

Wilgotnieje powietrze wonne, krystaliczne
i opływa przeźroczym strumieniem równiny
wielorakimi akordami rozedrgane.

W nastrojowej oprawie wieczornej godziny
niosą się opłotkami tony melodyczne
pod okna światełkami gwiezdnie rozigrane.

Alicja Kmita-Żak
14. 06. 2009r.
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informuje
BIBLIOTEKA POLECA

- obowiązkiem każdego obywatela 
jest dbałość o czystość w miejscach 
publicznych. Dotyczy to między 
innymi przystanków, placów za-
baw, terenów zielonych, które no-
torycznie zasypywane są łuskami 
słonecznika, niedopałkami papie-
rosów, papierami, butelkami,

- każdy mieszkaniec obowiąza-
ny jest dbać o czystość chodnika 
przylegającego do swojej dział-
ki, o czystość zjazdu i drożność 
przepustów pod zjazdami. Trawa  
przy zjazdach musi być wycinana 
a przepusty okresowo czyszczone. 
Należy przycinać gałęzie drzew i 
krzewów wyrastających poza ogro-
dzenie. Nie można dopuścić, aby 
wystające konary utrudniały ruch 
pieszym i ograniczały widoczność 
kierującym pojazdami.
Wszystkie odpady uzyskane ze 
sprzątania pasa drogowego zosta-
ną wywiezione przez służby ko-
munalne,

- trawa, gałęzie, liście itp., pocho-
dzące z podwórek, ogródków nie 
będą zabierane przez pracowników 
Zarządu Komunalnego,

- kategorycznie zabrania się wy-
rzucania odpadów w przydrożnych 
rowach, lasach i innych miejscach.
Jeżeli w wyniku remontu, sprzą-
tania wyprodukowano w danym 
miesiącu więcej śmieci niż może 
się zmieścić w posiadanym koszu, 
należy zwrócić się do firmy odbie-
rającej odpady o podstawienie do-
datkowego pojemnika lub zakupić 
jednorazowe 120 litrowe worki,

- prosi się o zgniatanie plasti-
kowych butelek wrzucanych do 
pojemników na odpady segrego-
wane. Pozwoli to efektywnie wy-
korzystać te pojemniki i zapobie-
gnie gromadzeniu odpadów obok. 
Przypomina się, że pojemniki  
służą wyłącznie na opakowania 
szklane i plastikowe. Maksymalną 
wielkość tych opakowań wyzna-
czają gabaryty otworów. Na pew-
no nie zmieszczą się w nich okna 
plastikowe, które stanowią odpady 
wielkogabarytowe i mogą być od-
płatnie zabrane przez firmę odbie-
rającą odpady.

Zarząd Komunalny

Zarząd Komunalny w UMiG przypomina wszystkim mieszkań-
com kilka obowiązujących zasad, wynikających z Regulaminu 
utrzymania czystości w Gminie Ogrodzieniec oraz z Ustawy o 
drogach:

Odpowiedź na interpelację Radnej z Podzamcza

Zwróciliśmy się do zarządcy ulicy Wojska Polskiego w Podzamczu o 
wyznaczenie dodatkowych przejść dla pieszych w rejonie Sanktuarium 
oraz przy skrzyżowaniu z ulicą Partyzantów.
Wojewódzki Zarząd Dróg w Katowicach zaopiniował wniosek negatyw-
nie, uzasadniając decyzję brakiem obustronnego chodnika lub utwardzo-
nego pobocza o odpowiedniej szerokości w tych miejscach. Co prawda 
w rejonie Sanktuarium (po przeciwnej stronie drogi) występuje odcinek 
około 100 m chodnika, jednak na tym odcinku zlokalizowane są również 
zatoki postojowe, które uniemożliwiają wyznaczenie przejścia. Woje-
wódzki Zarząd Dróg stwierdza, że zarówno warunki widoczności, jak 
i natężenie ruchu pojazdów umożliwiają przechodzenie przez jezdnię 
na zasadach ogólnych, tj. po ustąpieniu pierwszeństwa przejazdu pojaz-
dom.

Zarząd Komunalny

Pierwszą z nich jest najnowsza powieść  
Johna Updike’a „TERRORYSTA”. Jest 
to rozliczenie z Ameryką po 11 września 
2001 roku. Autor podejmuje w niej nie-
zwykłą próbę wniknięcia w umysł poten-
cjalnego terrorysty i zrozumienia jego racji 
i motywów. Szuka odpowiedzi na pytanie, 
jak to się dzieje, że młody człowiek skłon-
ny jest oddać własne życie i pociągnąć za 
sobą ku śmierci setki niewinnych osób. Ta 
powieść została zaliczona do najważniej-
szych dzieł literackich ostatnich lat.
Drugą jest autobiograficzna książka „Księ-

życ yakuzy” - wyznania córki gangstera, 
w której Shoko Tendo opisuje szokujące, a 
zarazem głęboko poruszające wspomnienia, 
nie pomijając żadnych pikantnych szczegó-
łów ze swojego trzydziestopięcioletniego 
życia.
Kolorowy tatuaż zdobi całe ciało Shoko Ten-
do. Przedstawia Piekielną Damę, piękną i 
niebezpieczną kurtyzanę, będącą symbolem 
kobiecej siły. Zaskoczenie jest tym większe, 
gdy ta młoda Japonka obnaża ramiona i kie-
ruje ku nam niewinne spojrzenie. Nie dajmy 
się zwieść, ten tatuaż to symbol yakuzy, a 

Shoko Tendo jest córką jednego z bossów 
japońskiej mafii. Nic dziwnego więc, że 
mroczny świat przemocy, narkotyków oraz 
seksu upomniał się o nią i pochłonął na dłu-
gie lata. Była utrzymanką, hostessą, pracow-
nicą salonu gier „Pachinko”.
Odurzana narkotykami, bita, poniżana, prze-
żyła dzięki wyjątkowej sile ducha.
   
Serdecznie zapraszamy do odwie-
dzania naszej Biblioteki i czytania 
ciekawych propozycji książkowych.

Serdecznie zapraszamy do Miejsko - Gminnej Biblioteki Publicznej w Ogrodzieńcu, 
która ma do zaproponowania ciekawe propozycje książkowe. 

Pani Annie Janus 
wyrazy głębokiego współczucia

z powodu śmierci Męża 
składają 

Dyrektor i Pracownicy MGOK 
w Ogrodzieńcu

Wszystkim, którzy towarzyszyli w 
modlitwie i ostatniej drodze naszego 

Męża, Ojca, Dziadka i Pradziadka 

Daniela Janusa
składamy gorące podziękowania

Bóg zapłać 
Rodzina

Śląski Oddział Wojewódzki Narodowe-
go Funduszu Zdrowia w Katowicach 
uprzejmie informuje, że z dniem 13 
lipca 2009 roku Sekcja Obsługi Ubez-
pieczonych w Zawierciu rozpoczęła 
działalność w nowej siedzibie przy  
ul. Towarowej 22. 
Zostały zmienione dotychczasowe nu-
mery telefonów Sekcji. Nowe numery 
telefonów to: 
032 672 49 92, 032 672 49 86.
W Sekcjach Obsługi Ubezpieczonych 
można załatwić wszystkie sprawy 
związane z: elektronicznymi Kartami 
Ubezpieczenia Zdrowotnego (KUZ), 
Europejskimi Kartami Ubezpieczenia 
Zdrowotnego (EKUZ), środkami po-
mocniczymi i przedmiotami ortope-
dycznymi.

W całej Polsce młodzi ludzie z małych 
miasteczek narzekają na brak ciekawych 
możliwości spędzania wolnego czasu oraz 
rozwijania zainteresowań i zdolności. Brakuje 
im kina, teatru, a często choćby miejsca 
spotkań. Właśnie dlatego Towarzystwo 
Inicjatyw Twórczych „ę” stworzyło projekt 
Młodzi Menedżerowie Kultury. 

Powstał on z myślą o młodych ludziach, którzy 
mają swoje pasje, chcą się nimi dzielić z 
innymi oraz ożywiać życie kulturalne w swoich 
miejscowościach. Podczas trzydniowego 
szkolenia w Warszawie 20 wybranych 
menedżerów kultury otrzyma know-how 
dotyczące realizacji projektów kulturalnych 
w społecznościach lokalnych. Szkolenie 
ma zainspirować do działania, pokazać, że 
ludzie mają szerokie możliwości realizowania 
pasji (również na gruncie zawodowym) 
niezależnie od miejsca, z którego pochodzą. 
Będzie to szereg spotkań z doświadczonymi 
menedżerami i animatorami kultury, wizyty w 
mediach, fundacjach i firmach, by dowiedzieć 
się jak najlepiej planować projekty – skąd 
zdobywać środki, jak rozmawiać z mediami, 
jak nawiązywać kontakt z biznesem. 

Uczestnicy podczas szkolenia pracują 
również nad własnymi projektami. Później, 
po powrocie do domu, mają jeszcze czas na 
dopracowanie pomysłów i przesłanie wniosków 
do Towarzystwa „ę”. Najciekawsze projekty 
otrzymają mikrodotację w wysokości ok. 1500 
zł. W kilkunastu miejscowościach realizowane 
będą projekty związane z różnymi dziedzinami 
kultury: przeglądy (teatralne i filmowe), 
warsztaty (dziennikarskie, muzyczne, 
plastyczne, filozoficzne, fotograficzne etc.)  
koncerty, wystawy i festiwale.

Kto może wziąć udział w projeKcie?

Osoby, które:

>_mają minimalnie 15 a maksymalnie 25 lat;
>_planują realizację projektu w miejscowości 

do 50 tys. mieszkańców;
>_mają ciekawy pomysł na działanie 

(projekt artystyczny, kulturalny) w swojej 
miejscowości;

>_wyślą wypełniony formularz zgłoszeniowy 
(do pobrania na stronie mmk.e.org.pl) do 
7.09.2009 r. na adres mailowy: mmk@e.org.pl.

Udział w projekcie jest bezpłatny. Zapraszamy!

patroni medialni: finansowanie: organizator:

ZrealIZOWaNO Ze 
śrOdKóW MINISTra 
KUlTUry I dZIedZIcTWa 
NarOdOWegO.
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Ryczowskie lasy

Wieś Ryczów, ze względu na cenne 
środowisko przyrodnicze, usiane 
skałami i wapieniami jurajskimi, 
określana mianem Ryczowskiego 
Mikroregionu Skałkowego – Stra-
szykowa Góra (494 m n.p.m.), 
drugie po Górze Janowskiego 
największe wzniesienie Jury Kra-
kowsko-Częstochowskiej w Pa-
śmie Smoleńsko-Niegowonickim, 
następnie Grochowiec Wielki (486 
m n.p.m.). Nazywana również Ma-
łym Zakopanem, znana z pięknych 
lasów, nie bez powodu już w XVI 
wieku zwana Ryczowem Leśnym. 
Istnieje legenda, która mówi, że w 
przeszłości po lasach tych pasło 
się mnóstwo dzikiej zwierzyny, 
głównie dorodnych jeleni, na któ-
re urządzano polowania i od ryku 
których pochodzi nazwa Ryczów. 
Na rozległych pastwiskach wypa-
sane było bydło dla królów, stąd 
także miano wsi królewskiej. Dużo 
rydzów w lasach pozwoliło nazy-
wać wieś Rydzowem. 
Piękne i dziewicze lasy znajdują 
się na Ruskiej Górze tzw. Rusce, 
gdzie podczas II wojny światowej 
ukrywali się partyzanci, a do dziś 
istnieją ślady po partyzanckich 
ziemiankach. Swą nazwę, według 
legendy, zawdzięcza potyczkom 
Rusinów, które miały miejsce na 

pograniczu Pilicy i Ryczowa w 
1144 roku. W 2000 roku powstał 
tutaj Rezerwat Ruskie Góry o po-
wierzchni 153,65 ha, położony 
częściowo w Złożeńcu (gmina Pi-
lica), częściowo w Ryczowie. W 
regionie ryczowskim występują 
inne kompleksy leśne: Żelazko – 
Straszykowe – Ryczów, na północ 
od Ryczowa Kolonii, czy Las za 
Morgami. 
Krajobraz jurajski Ryczowa, lasy, 
skały, bogate środowisko przyrod-
nicze, liczne stanowiska zbiorowisk 
roślinnych, mnóstwo gatunków 
roślin chronionych oraz górskich, 
charakteryzuje się znacznymi kon-
trastami przyrodniczo-krajobra-
zowymi oraz morfologicznymi, 
wyjątkowo dobrymi warunkami 
klimatycznymi. Jako ciekawostkę 
można podać rekord klimatyczny 
zanotowany w Ryczowie przez In-
stytut Geografii i Gospodarki Prze-
strzennej w Krakowie w dniu 19 
czerwca 1956 roku – były to opady 
o największym natężeniu rzędu 
80,0 mm / 10 min. 
Inna, ciekawa historia lasów ry-
czowskich związana jest z wy-
budowanym z początkiem XVII 
wieku (1610 roku) kościołem 
Marków, tzw. kościołem św. Sta-
nisława i Walentego w Zarzeczu w 
sąsiedniej gminie Pilica, obecnie 
w ruinie. Najpierw kościół nale-

żał do Bożogrobców, następnie do 
Kanoników Regularnych inaczej 
Augustianów, zwanych Markami. 
Kościół będący fundacją Stanisła-
wa Padniewskiego, został przeka-
zany zakonnikom jako „wakujące 
probostwo szpitalne”. Kapelanem 
był wówczas ks. Wojciech Pisar-
ski, którego zadaniem było wybu-
dowanie klasztoru przy kościele i 
jak pisał ks. Henryk Błażkiewicz: 
„Dziedzic wyraził zgodę na wolny 
wyrąb w lasach pod Ryczowem”. 
Kolejne osobistości zapisywały 
zakonnikom: sadzawkę, plac wo-
kół kościoła, dom z ogrodem. 
Kościół Marków obchodził pa-
miątkę konsekracji w pierwszą 
niedzielę po św. Marcinie. Dziś 
po kamiennej posadzce, malowa-
nym suficie z heblowanych desek, 
sześciu ołtarzach i licznych rzeź-
bach nie ma śladu. Pozostały za 
to ruiny murów stanowiące obiekt 
zabytkowy, miejsce ogrodzone, 
wokół ozdobne drzewka, zadba-
ne, zachęca do spaceru po ruinach, 
którymi opiekują się i dbają o po-
rządek mieszkańcy Zarzecza. Na-
tomiast po drewnianym klasztorze 
z ryczowskich lasów śladów brak. 
Warto dodać, że podczas II wojny 
światowej mieszkańcy Ryczowa 
należący do parafii ogrodzieniec-
kiej na czas wojny włączeni zostali 
do parafii pilickiej.

Opracowanie i zdjęcie
Iwona Rajca

Z ZIEMI RYCZOWSKIEJ

Na zdjęciu fragmenty ruin kościoła św. Stanisława i Walentego w Zarzeczu

Bezpłatne warsztaty dla miesz-
kańców gminy odbędą się w 
Ogrodzieńcu.

Gminne Centrum Informacji w 
Ogrodzieńcu zaprasza na bezpłatne 
warsztaty ze specjalistą od promocji 
przedsiębiorczości z Centrum Infor-
macji i Planowania Kariery Zawodo-
wej Wojewódzkiego Urzędu Pracy w 
Katowicach. Tematyka warsztatów 
będzie dotyczyła zakładania dzia-
łalności gospodarczej oraz sposobu 
pisania biznes planu. Warsztaty od-
będą się we wrześniu lub paździer-
niku br., po rekrutacji min. 10 osób. 
Zainteresowanych zapraszamy do 
zgłaszania (osobiście, telefonicznie, 
mailowo) swojego udziału w warsz-
tatach w terminie od 17 sierpnia do 4 
września 2009 r. podając dane: imię 
i nazwisko, miejscowość, telefon 
kontaktowy lub mail.
Szczególnie zapraszamy osoby bez-
robotne, które chciałyby dowiedzieć 
się jak założyć firmę i nauczyć się 
pisania biznes planu m.in. pod ką-
tem składania wniosku o przyznanie 
środków na podjęcie działalności 
gospodarczej z Powiatowego Urzę-
du Pracy.

Kontakt: GCI w Ogrodzieńcu, Plac 
Wolności 24, 42-440 Ogrodzieniec, 
tel. 032 / 67 37 459, e-mail: gci@
ogrodzieniec.pl  

W dniu 15 lipca br. do Ogrodzień-
ca przyjechali doradcy zawodowi 
z Mobilnego Centrum Informacji 
Zawodowej w Dąbrowie Górniczej. 

Tematem spotkania dla osób bezro-
botnych i nie tylko…, które miało 
charakter otwarty i bezpłatny, było 
„Przygotowanie do wejścia na rynek 
pracy – samoocena własnych słabych 
i mocnych stron oraz ustalenie prefe-
rencji zawodowych”. To już czwarte 
spotkanie z udziałem MCIZ w Ogro-
dzieńcu, które przyjeżdża do Ogro-
dzieńca od 2006 roku, skierowane 
do szerokiej grupy odbiorców: osób 
bezrobotnych, studentów, absolwen-
tów szkół gimnazjalnych, średnich i 
wyższych, jak również osób, które 
mają potrzebę, aby na nowo spraw-
dzić, zweryfikować swoje preferen-
cje zawodowe. Na takim spotkaniu 
uczestnicy dowiadują się m.in. jak 
prawidłowo powinna przebiegać 
rozmowa kwalifikacyjna, jakie są 
zawody przyszłości, jak również, 
że sukcesem na współczesnym ryn-
ku pracy jest ustawiczne kształce-
nie się i chęć ciągłego podnoszenia 
swoich kwalifikacji. Ważną częścią 
spotkania jest praca z programem 
eMCIZ, z którym można zapoznać 
się na spotkaniu lub w siedzibie 
MCIZ. Mieszkańcy gminy, pomi-
mo licznych zaproszeń, informacji 
prasowych (Gazeta Ogrodzieniecka, 
Polska Dziennik Zachodni – Zawier-
cie) i na tablicach ogłoszeń, plaka-
tów, ulotek, informacji na stronach 
internetowych, nie wykazali zain-
teresowania spotkaniem. Następne 
spotkanie dopiero za rok.

Iwona Rajca
GCI w Ogrodzieńcu

Jak napisać dobry BIZNES PLAN?
Dobiega końca okres przygotowawczy 
KS Giebło do rundy jesiennej sezonu 
piłkarskiego 2009/2010.

Drużyna KS Giebło ukończyła rozgrywki 
piłkarskie sosnowieckiej klasy B sezonu 
2008/2009 na miejscu 8 spośród 13 drużyn. 
Końcówkę czerwca piłkarze odpoczywali. 
Treningi wznowiono na początku lipca. Za-
jęcia seniorów odbywają się trzy razy w ty-
godniu, dwa treningi i sparing. Pod wodzą 
nowego trenera Andrzeja Lenartowicza w 
lipcu i sierpniu piłkarze rozegrali kilka spa-
ringów przygotowujących zespół do kolej-
nego sezonu piłkarskiego. Za sparingpart-
nerów wybierano drużyny wyżej notowane 
od KS Giebło. Znalazły się wśród nich: 
B-klasowy Skalniak Kroczyce, A-klasowy 
MKS Poręba, OSPEL Wierbka, Trzy Koro-
ny Żarnowiec, oraz drużyny z okręgówki: 
Piliczanka Pilica i Źródło Kromołów. W 
sumie Giebło wygrało 5 meczów, a 3 prze-
grało. 
Oto wyniki meczów sparingowych: 

KS Giebło- Wierbka 2-0, KS Giebło – 
Wierbka 4-2, KS Giebło- Żarnowiec 2-0, 
MKS Poręba- KS Giebło 3-2, Źródło Kro-
mołów- KS Giebło 1-3, Piliczanka Pilica- 
KS Giebło 3-0, Warta Zawiercie- KS Giebło 
6-0, Skalniak Kroczyce- KS Giebło 2-3. W 
meczu inauguracyjnym sezon 2009/2010 
(23.VIII – niedziela godz. 17.00) Giebło 
podejmuje u siebie Iskrę Psary, a tydzień 
później wyjeżdża do Włodowic, by zmie-
rzyć się z reaktywowaną Olimpią. 
Na początku sierpnia treningi wznowiła 
sekcja juniorów KS Giebło. Jednak roz-
grywki juniorskie rozpoczną się dopiero po 
wakacjach.
Seniorzy KS Giebło na sezon 2009/2010:
bramkarze: Sławomir Liberski, Andrzej 
Jurczak,
obrońcy, pomocnicy i napastnicy: 
Bartosz Kijas, Krystian Malinowski, 
Krzysztof Janoska, Paweł Paciej, Marcin 
Czeszczewik, Wojciech Szlachta, Adrian 
Szlachta, Mateusz Leśniak, Adam Głąb, 
Piotr Marek, Krzysztof Parla, Paweł Głąb, 
Mariusz Kula, Zbigniew Szlachta, Se-
bastian Szlachta, Dariusz Dors, Mateusz 
Mikoda,  Kamil Biały, Karol Grzebieluch, 

Grzegorz Ziaja, Michał Maciążek, Piotr 
Sobczak, Cezar Starobrzyński, Wojciech 
Kwapisz, Wojciech Otręba, Mateusz Mić-
ka.
Marcin Otręba- kontuzja, Robert Łypa-
czewski- zakończył karierę.
Trener: Andrzej Lenartowicz.
Juniorzy KS Giebło:
bramkarz: Kamil Kućmierz,
obrońcy: Dawid Pająk, Wojciech Jurczak, 
Dawid Błoch, Mateusz Nowak, Mateusz 
Janda, Wojciech Latosiński, Radosław Pa-
ciej, Mateusz Jaros,  
pomocnicy i napastnicy: Dawid Mystek, 
Piotr Sobczak, Jacek Podsiadło, Mateusz 
Kuchta, Michał Mikoda, Karol Kaszuba, 
Rafał Mikoda, Artur Olesik, Adrian Latacz, 
Mateusz Malec, Dawid Węglarz, Marcin 
Szlachta, Karol Szlachta, Kamil Gumułka, 
Paweł Surma, Artur Kaliński, Paweł Gu-
dyś, Kacper Gudyś, Konrad Kaniowski, 
Konrad Kmita, Kamil Rozlach.
Przybyli: Paweł Surma (Warta Zawiercie), 
Kamil Gumułka (MKS Poręba).
Trener: Robert Łypaczewski

 Robert Łypaczewski

SPORT
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Okres wakacji jest dla wielu z nas 
okazją do odwiedzenia interesują-
cych miejsc związanych z historią 
państwa Polskiego lub kultem re-
ligijnym. 
Czas wakacji sprzyja poznawaniu 
dziedzictwa narodowego, bogatej 
tradycji narodowej i chrześcijań-
skiej. Na drogach naszych miej-
scowości spotykamy wędrujące 
zorganizowane lub indywidualne 
grupy turystyczne i pielgrzymko-
we. Szczególnie miesiąc sierpień 
poświecony jest w tradycji chrze-
ścijańskiej pielgrzymowaniu do 
najważniejszych miejsc kultu re-
ligijnego. Pielgrzymi w różnych 
warunkach atmosferycznych po-
konują często długie odcinki dro-
gi, by osiągnąć zaplanowany cel 
pielgrzymiej wędrówki. Dziś obok 
pieszych pielgrzymek coraz czę-
ściej organizowane są pielgrzym-
ki rowerowe, także poza granice 
Polski. 
Pielgrzymka jest to indywidualna 
lub grupowa wędrówka do miejsca 
uświęconego przez daną trady-
cję religijną. Pielgrzymowanie do 
miejsc świętych i cudownych, ma-

jących szczególne znaczenie dla 
wiernych, występuje we wszyst-
kich najważniejszych religiach 
świata.
W chrześcijaństwie pielgrzymo-
wanie do miejsc świętych i cudow-
nych jest znane od najdawniejszych 
czasów. W okresie wczesnego 
chrześcijaństwa wierni odwiedzali 
gminy na terenie Palestyny, miej-
sca życia i działalności publicznej 
Jezusa. W czasach cesarza Kon-
stantyna zbudowano pierwsze ko-
ścioły pielgrzymkowe. Pielgrzy-
mowanie było mocno związane 
z kultem męczenników, a wierni 
modlili się o pomoc w różnych 
sprawach życiowych w miejscach 
ich śmierci lub przy ich grobach. 
W Rzymie czczono przede wszyst-
kim groby apostołów: św. Piotra i 
Pawła. Pielgrzymi przybywali też 
do miejsc zdarzeń nadzwyczajnych 
i miejsc cudownych, modląc się 
w różnych potrzebach zwłaszcza 
o uleczenie z chorób i powrót do 
zdrowia. W okresie średniowiecza, 
pod wpływem rozpowszechnio-
nego kultu Matki Bożej, ważnym 
miejscem stały się pielgrzymkowe 

ośrodki kultu maryjnego szczegól-
nie we Francji.
W Polsce w średniowieczu już w 
XII wieku pielgrzymowano in-
dywidualnie do Rzymu i Jerozo-
limy, a od XV w. do Santiago de 
Compostela do grobu św. Jakuba. 
Współczesne miejsca pielgrzym-
kowe mają szczególnie charakter 
maryjny. Już w XVII wieku Jasna 
Góra stała się ważnym miejscem 
kultu cudownego obrazu Matki 
Bożej. Wśród wielu miejsc piel-
grzymkowych na uwagę zasługują 

położone niedaleko Ogrodzień-
ca w malowniczym krajobrazie i  
oddalone od miejskiej cywilizacji 
Sanktuarium św. Rafała Kalinow-
skiego w Czernej k. Krakowa pro-
wadzone przez ojców karmelitów 
bosych oraz Sanktuarium Rodzin 
w Leśniowie prowadzone przez 
ojców paulinów.
Miejsce kultu religijnego musi od-
znaczać się charakterystycznymi 
cechami takimi jak: przedmioty 
kultu religijnego – obrazy, figury, 
relikwie, stacje drogi krzyżowej, 

źródełka wody itp., oraz zespół 
treści religijnych i kulturowych 
związanych z charakterem miej-
sca kultu. Odwiedzający cudowne 
miejsca przybywają z motywacji 
religijnych lub chcą tylko poznać 
obrzędy i  historię danego miejsca.
Pielgrzymowanie należy do do-
browolnych praktyk religijnych 
podejmowanych przez wiernych. 
Motywacje towarzyszące piel-
grzymom odwiedzającym miejsca 
kultu religijnego zazwyczaj mają 
charakter pokutny, błagalny lub 
dziękczynny. Każdy z nich przy-
bywa ze swoją intencją modlitew-
ną prosząc o wysłuchanie i pomoc. 
Pielgrzymowanie ma także cel od-
nowy moralnej, wewnętrznej prze-
miany, pogłębienia wiary i świado-
mości religijnej.
Zachęcamy nie tylko w czasie 
wakacji do odwiedzenia wielu 
pięknych i ciekawych miejsc kul-
tu religijnego, by poznać tradycję 
chrześcijaństwa i doznać wielu 
duchowych przeżyć. Dobrą okazją 
może być nasza diecezjalna sierp-
niowa piesza pielgrzymka na Jasną 
Górę. 

ks. Rafał

Sierpniowe wędrówki

„Trzeba pamiętać o nieustannej 
wdzięczności za ten dar, jakim dla 
człowieka jest drugi człowiek.”

(Jan Paweł II)
W dniu 10.08.2009r. tj. w ponie-
działek w Kiełkowicach zatrzyma-
ła się XXXI piesza „Pielgrzymka 
Młodzieży Różnych dróg” z Rze-
szowa do Częstochowy. Mieszkań-
cy Kiełkowic na prośbę Księdza 
Andrzeja Szpaka, który przewod-
niczył pielgrzymce, zorganizowali 
południowy posiłek tj. suchy pro-
wiant (kanapki, ciasto, kompot, 
herbata, kawa). Liczba uczestni-

ków wynosiła około 250 osób, w 
tym 50 osób nie jedzących mięsa. 
Za trud włożony w zorganizowanie 
tego posiłku oraz ofiarność miesz-
kańców i gości przebywających 
czasowo w Kiełkowicach, składam 
serdeczne podziękowania. Bez 
ofiarności ludzi dobrej woli nakar-
mienie tak dużej grupy ludzi by-
łoby niemożliwe. Pragnę również 
podziękować obwoźnej piekarni- 
Musialik s.c. z Żarek, która prze-
kazała na rzecz pielgrzymów 250 
bułek. Wszyscy ci ludzie, którzy 
przyczynili się do zorganizowania 

pielgrzymki i przekazali żywność 
są ludźmi „wielkiego serca”. 
Tego dnia przez Kiełkowice prze-
szło 11 grup pieszych pielgrzymek 
do Częstochowy z dekanatu sosno-
wieckiego- jest to szlak pielgrzy-
mowania.
Pielgrzymka to przede wszystkim 
czas nawrócenia duchowego, a 
także czas zwykłej ludzkiej bezin-
teresownej dobroci, którą dajemy 
innym dzieląc się tym, co mamy 
i doświadczamy sami od innych 
pielgrzymów i ludzi, których mi-
jamy.

Sołtys Kiełkowic
Elżbieta Stanek

Trud pielgrzymkowy

SPRZEDAM
SAMOCHÓD TERENOWY

DAIHATSU FEROZA
Rok produkcji 1990

Sprawny, zarejestrowany, po przeglądzie.
tel. 515 176 444
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Korekta: Zespół

Nasi milusińscy

Mój ogród
Zadbany, piękny, pełen krzewów i koloro-
wych kwiatów ogród przyciąga swym bo-
gactwem oczy przechodniów i jest zarazem 
oazą spokoju i odpoczynku swych gospoda-
rzy, pani Ali i jej męża. 
Państwo Mieszczankowie swój ogród 
uprawiają i pielęgnują od wielu lat. Są tam 
drzewa i krzewy ozdobne, iglaki, kwiaty, 
pnącza.... Spacerując ogrodowymi alejkami 
napotykamy oczko wodne, skalniaczek, al-

tankę, fontannę, hustwkę... 
Najnowszymi roślinami w naszym ogródku 
są tulipanowiec, akacja, magnolia. Wymie-
niamy stare, usychające rośliny na nowe od-
miany. Mamy hortensje, rododendrony, ole-
andry, georginie, miliny, fuksje, pelargonie i 
wiele innych kwiatów – mówi pani Ala.
Ogród oprócz części ozdobnej i rekreacyjnej 
posiada także część gospodarczą, w której 
królują drzewa owocowe i grządka z warzy-
wami. Każdemu życzymy takiego pięknego 
azylu i miejsca do wypoczynku.

J. Piwowarczyk
piątek 28 sierpnia 2009r.
skwer przy Placu Wolności w Ogrodzieńcu

15.45 – Kolorowe podwórko
      program dla dzieci w wykonaniu zespołu „Marek i Grażyna”
17.00 – występ Zespołu Mażoretek przy MGOK w Ogrodzieńcu
17.10 – występ Chóru Seniora
17.25 – występ Zespołu Echo
17.40 – Zespół Mażoretek przy MGOK w Ogrodzieńcu
17.50 – koncert zespołu poezji śpiewanej MARZENIE z MGOK w Ogrodzieńcu
18.10 – koncert Orkiestry Dętej im. Tadeusza Moryto w Łącku
18.50 – kabaret Grzegorza Stasiaka
20.00 – koncert zespołu HOKUS 
21.30 – zabawa taneczna z zespołem MAGNUM
01.30 – zakończenie imprezy

niedziela 30 sierpnia 2009r.
plac przed remizą OSP w Ogrodzieńcu

12.00 – koncert orkiestr dętych: 
     Orkiestra Dęta im. Tadeusza Moryto w Łącku,
     Orkiestra Dęta z Giebła,
     Orkiestra Dęta z Ryczowa

Organizator - MGOK w Ogrodzieńcu

Organizator - MGOK w Ogrodzieńcu

29 sierpnia 2009  - Zamek w Podzamczu

16.00 – rozpoczęcie imprezy 
16.15 –  „Bajkowy Kufer” - program dla dzieci 
17.30 – koncert zespołu „Chrząszcze”  - przeboje lat ‘70
19.15 – koncert zespołu „Haratacze” 
21.00 – pokaz ogni sztucznych
21.30 – gwiazda wieczoru:

     Paweł Kukiz i zespół „Piersi” 
23.00 - zakończenie imprezy

Organizator - „ZAMEK” sp. z o.o.

Joasia Cichor (1 rok) z Ogro-
dzieńca, lubi bawić się z siostrą 
Martusią (2,5 roku)

Pani Alicja Mieszczanek w swoim ogrodzie przy ulicy Spacerowej w Ogrodzieńcu.

GMINA W OBIEKTYWIE
Stawy na Józefowie
Oaza ciszy i spokoju. Piękne stawy położone w gę-
stwinie drzew, krzewów, traw, wśród których królują 
ptaki, owady i zwierząta leśne. Ten uroczy teren jest 
doskonałym miejscem do spacerów i wycieczek ro-
werowych. 

JP


